Państwo i ich służba – w świetle listów 
i wspomnień rodziny Kossaków

Ród Kossaków osiadł w Krakowie w drugiej połowie XIX wieku, kiedy Juliusz Kossak, założyciel słynnej “dynastii” malarzy batalistów, portrecistów i twórców obrazów rodzajowych powrócił do kraju po kilkuletnim pobycie w Paryżu (a potem w Warszawie). W roku 1869 z żoną, Zofią z Gałczyńskich, córką ziemianina z Siąszyc, synami – Wojciechem i Tadeuszem, bliźniakami urodzonymi w Paryżu w noc Sylwestrową 1856/1857, z młodszym Stefanem (ur. 1858) oraz córkami - Zofią (1861) i Jadwigą (1862) zamieszkali na Zwierzyńcu, w podmiejskim wówczas dworku zwanym Wygoda, otoczonym ogrodem
. Domostwo Juliusza i Zofii zasłynęło wkrótce jako miejsce spotkań artystów i inteligencji krakowskiej. Kolejnymi gospodarzami domu stali się po latach syn Juliusza, Wojciech, wraz z żoną, Marią z Kisielnickich córką ziemianina z Łomżyńskiego, którą poślubił w roku 1884. Wojciech, którego odziedziczył po ojcu talent, był on wziętym malarzem, wiele podróżował w poszukiwaniu źródeł zarobkowania; w latach 80-tych (1883 – 1893) osiadł na dłużej w Krakowie i założył rodzinę
. Postanowił także odkupić od rodziców Wygodę o czym pisał przed ślubem w liście do narzeczonej, motywując tę decyzję między innymi potrzebą posiadania dużej pracowni
. Przebudował i powiększył rodową siedzibę, stawiając w ogrodzie drugi dom; posiadłość zaczęto nazywać Kossakówką. Przyszły w niej na świat dzieci Wojciecha i Marii: syn Jerzy (1886), który stał się przedstawicielem trzeciego pokolenia krakowskich malarzy, a potem dwie córki – Maria (1891), późniejsza Pawlikowska-Jasnorzewska, jedna z największych poetek XX wieku, oraz Magdalena (1894), z męża Starzewska, autorka satyryczna, piszącą pod pseudonimem Samozwaniec. 

Wojciech Kossak, który musiał utrzymywać liczną rodzinę coraz częściej opuszczał dom, wykorzystując rosnący popyt na swoje obrazy, szukając nowych zleceniodawców i nabywców. Podróżował niemal przez całe życie, a szlak tych wędrówek odzwierciedlają jego listy pisane przede wszystkim do żony, a także do przyjaciół i znajomych. Bywał w Berlinie, Wiedniu, Paryżu, w Stanach Zjednoczonych, w Londynie, w Galicji Wschodniej, i we Lwowie, w Zakopanym i Poznaniu. Cytowane w niniejszym tekście opracowanie Kazimierza Olszańskiego zawiera łącznie 1446 listów, pisanych od roku 1883, kiedy artysta był u progu dojrzałości, aż do jego śmierci w 1942. Listy to zapis, jak twierdzi Wydawca, sześćdziesięciu lat „pasjonującego i barwnego żywota”
. W niniejszym tekście traktowane są jako dokument zawierający materiał, który posłużyć może do zbudowania biografii artysty, ale też do rekonstrukcji obrazu świata, w jakim żyli Kossakowie, relacji z innymi (przedstawicielami różnych warstw), systemu wartości, jakiemu hołdowali
. Kossak przekazywał w nich wiele informacji dotyczących zdarzeń i ludzi, opatrywał je własnym komentarzem. Nie ma w tym wydaniu odpowiedzi na listy, wielu z nich treści (przede wszystkim od żony) można się domyślać. Listy stanowią swego rodzaju kronikę, życia rodzinnego Kossaków, odznaczającą się bogactwem szczegółów obyczajowych, społecznych, historycznych, kulturalnych; pojawiają się w nich sprawy domowe, niekiedy intymne. W przypadku wspomnień, jakie są tu przywoływane (autorstwa członków rodziny Kossaków i znajomych), uwzględnić należy ich odrębny charakter („czas teraźniejszy” listu a przeszłość postrzegana przez narratora z czasowego dystansu), oraz także koncentrowanie się autora głównie na wydarzeniach zewnętrznych. Problematyka określona w tytule postrzegana jest zatem w tych dwóch perspektywach.

Kossakowie się wywodzili ze szlachty, ale tradycje ziemiańskie wkrótce zespoliły się z artystycznym stylem życia, co stało się widoczne zwłaszcza w pokoleniu Wojciecha i jego dzieci. Każdy niemal z bywalców Kosakówki w tamtych latach dostrzegał owo szczęśliwe zespolenie szlacheczyzny z atmosferą bohemy. „Klan Kossaków – wspominał Karol Estreicher – opierał się na tradycji dziadka Juliusza, na powodzeniu Wojciecha i jego błyszczącej karierze na przełomie stulecia i na ziemiańskim pochodzeniu matki”
. „Wtedy już odczuwałam nieprzeciętność tego domu — pisała bliska krewna, Anna Kruczkiewicz, o siedzibie stryjostwa – Był inny niż wszystkie, które dotąd znałam. Górował w nim nastrój pogody, artystycznej beztroski, wzajemnego zrozumienia, prawie adoracji, bardzo swoiste poczucie humoru oraz język i powiedzonka rodzinne
”. „Kossakówka nie wchodzi gładko w żaden schemat” – wspominała Zofia Starowieyska-Morstinowa
. 
Utrzymanie dworku, prowadzenie gospodarstwa, zaspokajanie potrzeb licznej rodziny wymagało wielu zabiegów i starań ze strony Wojciecha i Marii Nie było możliwe bez pomocy służby składającej się zawsze z kilku osób – kucharki, pokojowej, ogrodnika; pod tym względem Kossakowie byli reprezentantami swojej klasy. Listy Wojciecha, a także świadectwa innych osób związanych z rodziną stanowią bogate źródło wiedzy o stosunkach pomiędzy „państwem” w Kossakówce, a służącymi, o zależnościach, jakie pomiędzy nimi postawały, o nieporozumieniach, ale też o zażyłości wytwarzającej się z biegiem lat pomiędzy przedstawicielami różnych klas egzystującym pod jednym dachem.
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